Oto usta juz zamkniona,

Cso wczora o pienigdze si¢ targowata.
Juz na marach milczac lezy,

Cso nabywajac jimienia

Przestgpowat zakon Bozy.

K niemu bracstwo zbiraja,

A przyjaciele si¢ o jimienie targaja,

A dziatki zatosno ptacza,

Poki na oéca w domu patrza.

Zona, splatajac rece, gorzko krzyczy,

Poki zwony zwonigc styszy.



